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Wielkie zdobycze nafrońcie bolszewickim.
UmM M a  fintnlBii

x dnia 28 m «rc«.
Na Poksiu  starają ii.; bolszewicy 

Wspierani silnym ogniem nowoprzybyłych 
b terji 1 pociągów pancernych wyprzeć nas
* pozycji na kolei Rzeczyca-Kalenkowicze. 
Ataki te odparto. Na n iez sa  spełzły rów-' 
nież próby przedarcia się na tyły nssztj 
gm py poleskiej. Od strony Owrucra od
działy ua?zf> zaóały dotkliwą klęskę nie* 
przyjacielowi, od p iea jąc  silnemi uderze
niami za wieił Skoro ina 2 ngrupswane do 
ataku polki bolszewickie. W w.;lce te! 
wzięło 64 jeńców, sztandar 422 pułku bol
szewickiego, 2 działa górskie, nienaruszo
ny tabor pałkowy i w.ele broni ręcznej.

Na Wołynia nieprzyjaciel przegrupo- 
' i ja swe oddziały i, podsuwając się miej«

scami pod nssze stanowisk«, przeprowadza 
wzmożone wywiady. W odpowiedzi na 
nieustanne ataki bolszewickie w dniach 
ubiegłych na Podolu, • odJzii-ły nasze w 
wypadach na przedpolu Derażnl, Latyczo- 
wa i Nowo*Konstantyn© «/a d o s i^ ły  pozy
cji nieprzyjacielskich. W walkaci» stoczc- 
nych tu zadano bolszewikom znaczne stra
ty i zmuszono ich do odwrotu aa wschód, 
zdobywając przytem 4 criaaty i kilka ka
rabinów maszynowych. Na linji kolejowej 
pod Deraźaią nasz porfąg p«pc*rny „Pio- 
ner* w walce w odległo id  200 kroków 
uszkodził 2 pociągi pacccru# h W e w hki»j. 
Jeden z nich oddawna niepokojący na^ 
sze oddziały, zwany „Śmierć pasożytom*, 
został zdobyty.

Pierw szy zastępca szeie sztabu ge
neralnego

Kuliński, pułkownik,

it) W P B
W A R S Z A W A . 28 m arca. (PAT.) — 

Dziś o d b y ł s i ę  w  Warszawie o lb r z y m i  
vrieo m ię d z y p a r ty jn y  p o d  h a s łe m  „Śląsk 
Cieszyński w d n iu  n ie b e z p ie c z e ń s tw a “, 
d la  z a m a n ife s to w a n ia , żo  W a r sz a w a  g o 
tow a  j e s t  o d e p r z e ć  g w a łt y  i teror, k tó r e  
* a w is ły  g r o ź n ie  n a d  Z a g łę b ie m  K a r w iń -  
sk im .

W ie c  o d b y ł s i ę  na p la c u  T e a tr a l
nym . U c h w a lo n o  n a s tę p u ją c ą  re zo lu c ję :  

» O b y w a te le  s to łe c z n e g o  m ia s ta  W a r 
sz a w y , w s z y s tk ic h  o d c ie n i p o l i t y c z n y c h  
1 w a r s tw  s p o łe c z n y c h , z g r o m a d z e n i n a  
W iecu m ię d z y p a r ty jn y m , 1) p r o te s tu ją  
Z n a jg łę b s z e m  o b u r z e n ie m  p r z e c iw  g w a ł
tom  c z e s k im , d o k o n y w a n y m  p o d  b o k ie m  
h e s k ie j  fcandarm erji, a p r z e d e w s z y s tk ie m  
p rze c iw  n ie p r a w n e m u  i n ie lu d z k ie m u  
^ su w a n iu  lu d n o śc i p o lsk ie j  z Z a g łę b ia  
Orłowsko - K a r w iń sk ie g o , 2) p r o te s tu ją  
P ^ e c iw  s tr o n n ic z o ś c i  i b ie r n o śc i K o m isji  
P le b isc y to w e j  w  C ie s z y n ie , k tó ra  n ie  
daje g w a r a n c ji b e z p ie c z e ń s tw a  m ie n ia  i 
?ycia , 3) w z y w a ją  r*vąd d o  u ż y c ia  w s z e l 
k ich  śr o d k ó w , b y  o d e p r z e ć  z a m a c h y  
cZeskie, a  lu d n o ś c i ś lą s k ie j  z a p e w n ić  
^ o ln o ś ć  słowa, sw ob od .ę  p r a c y , zęęrom a- 
^ a n i a  s ię  i w o ln o ś ć  g lo so w a n ia , 4) 
b y w a j ą  r z ą d  do p r z e d s ta w ie n ia  s y tu a c j i  
*)* b lą s k u  c ie s z y ń s k im  w o b e c  k o n fe r e n 
cji w  P a r y ż u  i c a łe g o  ś w ia ta  c y w i l iz o 
w anego, 5) p r z e s y ła ją  b ra c io m  n a Ś lą -  
“ku c ie s z y ń s k im  p o z d r o w ie n ie  i  z a p e -  
J^iGnio, żo  Ś lą s k  m u s i p o z o s ta ć  p o ls k im  

że  W arszaw a n ig d y  n ie  u zn a  s f a łs z o 
w a n e j  p le b is c y tu  i ja k  w  s t y c z n iu  ro k u  

esz łeg b  s ta n ie  d o  cz y n n e j  o b r o n y .“ 
Rezolucję tę  t y s ią c z n e  t łu m y  pr

k a -
j } x».ezolucję t ę  t y s ią c z n e  t łu m y  p r z y  
J,yy  g r o m k ie m i o k la sk a m i oraz okr

n a c z e ś ć  g ó r n ik ó w  k a r w iń sk o
ir z y i ia -

g ,  g W l l ł l i W W  H.M łY JliaiŁU-OrłOW-
gpłch  oraz r o ln ik ó w  ś lą s k ic h . R o z le g ły  
j i  o k rzy k i w r o g ie  p o d  a d r e s e m  C ze ch ó w  

Polityki prowokacyjnej.

N a s tę p n ie  w y b r a n o  delegację, k tóra 
na  czele o lb r z y m ie g o  poo^odu m anife
s ta c y jn e g o  u d a ła  się do m in is tr a  sp r a w  
z a g r a n ic z n y c h . W o b e c a u e o b e c n o ś c i  m i
n is tr a  P a tk a , d e le g a c ję  przy jął d y r .O k ę c k i,  
k tó r y  p r z y o b ie c a ł z r o b ić  w s z y s tk o , a b y  
u n ie m o ż liw ić  C ze ch o m  p r z e p r o w a d z e n ie  
f a łs z y w e g o  p le b is c y tu . J e d n o c z e ś n ie  z a 
w ia d o m io n o  te le fo n ic z n ie  m in is tr a  P a tk a
0  o b e c n o ś c i  d e le g a c j i.  N im  p o c h ó d  ru 
s z y ł  z  p r z e d  m in is te r s tw a , m in is te r  P a te k  
p r z y b y ł  sa m o c h o d e m  i n a  u l ic y  o św ia d 
c z y ł  z e b r a n y m , że  p o c z y n io n o  w s z y s tk o ,  
a b y  s y tu a c ję  n a  S lą s k u fC ie s z y ń s k im  d o 
p r o w a d z ić  do s ta n u  n o r m a ln e g o  i w  ty m  
c e lu  w y je c h a li  n a  o lą s k  g e n e r a ł L a t in ik ,  
p a n  B r a tk o w sk i i j e d e n  z w y b itn y c h  p ra 
w n ik ó w  k r a k o w sk ic h , k tó r z y  d o p iln u ją  
c a łe j  sp r a w y .

W śr ó d  o k r z y k ó w  n a  c z e ś ć  P o ls k i  
o ra z  a rm ji p o lsk ie j ,  p o ch ó d  r u s z y ł  n a  
K r a k o w sk ie  P r z e d m ie ś c ie  do p o s e ls t w a  
w ło s k ie g o . D e le g a c ję  p r z y ją ł p a n  T o
m a sa m i n a d z w y c z a j  s e r d e c z n ie , o św ia d 
cz a ją c , ż e  z e  sw e j  s tr o n y  z r o b ił w s z y s t 
k o  co  b y ło  w  je g o  m o c y , a b y  s y tu a c ję  
n a  Ś lą s k u  c ie s z y ń s k im  n a p r a w ić  n a  n a 
s z ą  k o r z y ś ć , p r z y c z e m  p o w o ła ł s ię  n a  
o d w ie c z n ą  p r z y ja ź ń  W ło c h  i  P o ls k i .

P o c h ó d  r u s z y ł  n a s tę p n ie  p rze d , p o 
s e ls t w o  a n g ie ls k ie ,  g d z ie  z  p o w o d u  n ie 
o b e c n o ś c i  p o s ła  z o s ta w io n o  b i l e t  w iz y to 
w y  je d n e g o  z p o s łó w . U d a n o  s ię  d a lej  
d o p o s e ls tw a  fr a n c u sk ie g o . P r z y ję c ie  u  
p o s ła  fr a n c u sk ie g o  b v ło  b a rd zo  o f ic ja ln e
1 m niej- s e r d e c z n e . O św ia d c z y ł on , żo  
z r o b i w s z y s tk o ,  a b y  o s ta tn ie  w y p a d k i  
c ie s z y ń s k ie  z o s t a ły  z a tu s z o w a n e , p o d 
k r e ś l i ł  je d n a k ż e , że n io  j e s t  to  ta k ie  
ła tw e  d o  p r z e p r o w a d z e n ia  z p o w o d u  ro z -  
n a m ię tn ie n ia  z  ob u  s tr o n . P r z e c iw  tem u  
ż y w o  z a p r o te s to w a ł k s . B rzó zk a . Z azn a
c z y ć  n a le ż y , ż e  p o s e ł  fr a n c u sk i o ś w ia d 

c z y ł ,  iż  12 t y a  g ó rn ik ó w  w y d a lo n y c h  
p r z e z  C z e c h ó w  w  n a jb liż s z y c h  d n ia c h  
w r ó c i z  p o w r o te m . U d a n o  s ię  w r e s z c ie  
d o  p o s e ls tw a  a m e r y k a ń sk ie g o . 0  g o d z .  
5 p o c h ó d  s ię  s k o ń c z y ł .

Deokoła wysłania noty pokojowe].
(Od własnego koresp.). s

WARSZAWA. 28 na— 3. W związku
* w ysłaniem  noty poko’:nyej do Sow de- 
pji czyniono są  przygotow ania do wy
sian ia  delegacji z ram ien ia  rządu pol
skiego. U stalono  już, i e  w razie  igody 
rządu  sow ietów  na rozpoczęcie roko
w ań w  d. 30 kw ietnia delegaci polscy 
w yrusr^ z W arszawy do B orysow a wie-, 
czorera ćnia 8 kwietnia.

Na czele delegacji s tan ia  m inister 
sp raw  zagranicznych Patek, tow arzyszyć 
m u będzie: p. W asilews i i szef depar
tam en tu  w M. S. Z. p. Kazimierz O l
szowski, gen. Sosnkowski; z ram ienia 
.Sejmu w yjadą jake rep rezen tanci: PPS.
—  Moxw:^wsfc;, PSL. — Anusz, NZL.
— Mieczkowski, Zw. I. 'd. Nar. — St. 
G rabski lub H. Radziszewski. Z W arszawy 
w yjechał jus oddział saperów  do B ory
sowa, dla przygotow ania baraków , w 
których m ają sią m ieścić b iura konfe
rencji pokojowe}.

Rozpoczęcia ruchu wyborczego 
na Pomorzu.

WARSZAWA, 27 marca. Według 
w!aw-->mjis,‘, nadeazłych tu z Pomorza, roz
poczyna si? taci ży ,7i akcja przedwybor
cza. Niemcy idą zwartą masą i mają wi

doki na zdobycie 1(3 głosów. Palący »dą 
również solidarnie i są w możności zdo
bycia 2|3.

Walki na wschodzie.
WARSZAWA, 28 marca. W kołach 

politycznych warszawskich pilnie bardzo 
śledzone są zaciekłe walki, jakie się toczą 
na froncie wschodnim z bolszewikami ro
syjskimi. Od pomyślnych wyników tych 
bojów zależne są losy całej Europy. Przy
znają to obecnie nawet niechętne nam 
niektóre koła zagraniczne. Bagnet żołnie
rza polskiego ratuje dzisiaj Europę przed 
naw. l \  bolszewickiej anarchjl i mongol
skiego czerwonego caryzmu. Walki zakro
jone są na szeroką skalę, przy użycia 
wszystkich najnowszych urządzeń techni
cznych.

Obie strony posługują się tankami i 
samochodami.

Bolszewicy atakują na model B i  si
łowa z szerokiemi linjami. Na szczęście 
żołnierz bolszewcki jest zdemoralizowany, 
^«riodzony, obdsrty i chory, tem się tłu
maczy, że nie wytrzymuje on 
ataku na bagnety, tylko ucieka w popło
chu, albo się poddaje.

Echa „sfrajkH“  kolejarzy w Krakowie.
K R A K Ó W  28 m a rca . (P A T ). D z ie n 

n ik i d o n o sz ą , i e  d e m o n s tr a c y jn y  str a jk  
w  W a r s z a w ie  o d b y t  s ię  tu  s la b e m  j e d y 
n ie  ec h e m .

W czo ra j w  p o łu d n ie  p r z e s ta ło  p ra 
c o w a ć  o k o ło  30 p ro c . k o le ja r z y  p r z e w a ż 
n ie  z  p e r s o n e lu  te c h n ic z n e g o , a le  w i . i  ót-  
co  n a s tą p iło  u sp o k o jc n io . R u ch  p o c ią g ó w  
n ie  b y ł  an i n a  c h w ilę  w str z y m a n y .

Koniec awantury niemieckiej o

Zadania g ó rn ik fa .
NAUEN 28 marca (PAT). Rad. O- 

bnda jący  tu wczoraj Komitet Związków 
zawodowych postanowił żądań e, aieby 
wszystkie wojska znajdujące się w okręgu 
reńsko-westfalskim zostały wycofane do 
swych garnizonów i aby robotnicy mogli 
zatrzymać broń, w przcciwnyra rasie Zwią
zki 2łwc.:!£ws robotników ogłasta strajk 
generalny.

NORDEICH 28 marca (PAT). Rad. 
Utworzenie uowtgo gabinetu powierzone 
zostało dotychczasowemu ministrowi spraw 
zagranicznych, Mfllle>owl. Udało mu się 
tę misję wypełnić. W nowym gabinecie 
Mfliler obejmie stanowisko kanclerza pań
stwa i ministra spraw zagranicznych. No
wy gabinet jest koalicyjny. W skład je
go wchodzą człoatoW ic stronnictwa wię
kszości a ra»cf,v * u.!»: 5 socjalnych demo* 
fcjrai6 a . 4  i.0 b.*6 m t u »  4 centrowców.

Ministrem finansów będzie znany d.yre'<* 
tor linji Hamburg-Ameryka, Cuno. Prze
silenie gaDiaetowe w Piusiech zoaLiło ró 
wnież zakończone. Prezydentem ministrów 
został socjalista Graef. W skład gabine
tu wchodzą: 5 socjalnych demokratów, 2 
demokratów i 2 centrowców.

Sytuacja normalna.
NORDEICH 28 marca (PAT). Rad. 

Sytuacja w Berliuie i w głębi państwa 
jest zupełnie normalna. W dotychczaso
wych ośrodkach niepokoju, jak Haile i 
Lipsk porządek io s ta ł przywrócony. W 
Duisburgu 1 Dortmundzie rsądzą komu« 
niści. W Duisburgu wydał Komitet na
czelny odezwę,^ z k;ó:ej wynika, że czer
wona artnja do*maga się energicznego pro
wadzenia dalszej walki. Depozyty banko
we i środki żywności zostały zasekwe* 
strowane.
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PoJowie żydowscy grożą ustąpieniem 
z Sejrau.

WARSZAWA, 27 m arca. P rasa  źy- 
dowaka w Polsca nlezwy . le solidarnie 
atakow ać poczyna w osta tn ich  czasach 
Bejm polski. A takuje go zaś z tego  po
wodu, i i  H  zdaniem , posłow io żydów- 
scy eą w Sejm ie bez. 'M, ich mów nikt 
nie słucha, Ich proje ty  obala  Sejm nie
mal je d n o m y ś ln ie . Ataki na Sejm przy
b ra ły  w osta tn ich  czasach  rozm iary 
-Jol. ~ zorganizow ana) naganki.

Razrocfcy w Irlandii.
(Od wiasnego koresp.).

W ARSZAWA, 28 m arca. Dziennik!
o " id ?  ie podają nowe szCzeióly krw a
wych s ta rć  między wo s - iem an^ielskiem  
a ludnością cywilną w Dubl nie. K um  
c te. kow.il żołnierzy an g ltls  :ch, w chwili, 
j;dy śpiewali hyran a .-^ ie ls’ i narodow y; 
podczas s ta rć  zginęły 2 osoby cywilne, 
kilka rannych.

Pogromy żydów w Rosji.
WARSZ WA, 28 marca. Osoby, przy

byłe w ostatnich dniach z Rosji do Wilna, 
opowiadają o strasznych pogromach, urzą
dzanych w niektórych miejscowościach ro 
syjskich przez zbuntowanych żołnierzy bol
szewickich i przez chłopó v na ludności 
żydowskiej. W miejscowościach tych żoł
nierze i ludność zbuntowali sję przeciwko 
rządom sowietów l rządom czrezwyczaiek. 
Dochodzi do t.go , ż e ż i ł  derze i cliiopi 
zamykają miasta i miasteczka i mordują 
żydów w stras, liwy sposób.

Stanowiska r .ą d u  Francji mocno.
L JO N  28 m a rca . (P A T ). —  R adjo  

A g e n c ja  H a v a sa  d o n o s i, żo Izb a  fr a n c u 
sk a  p o  z a ła tw ie n iu  in te r p e la c j i w  sp ra -  
w io  p o l it y k i  z a g r a n icz n e j w y r a z iła  G a 
b in e to w i v o tu m  z a u fa n ia  618 g ło s a m i  
p r z e c iw  78,

Ź  f ip c íi if i i  g ó r n f ć z e r o
(Od specjalnego korespondent.). 24 marca 1920.

W Zagłębiu Polska posiada jeszcze
jeden front, ua którym tuc^y w 1 ę, ja ; 
na frontach innych, o s*ój byt i o swj 
prawa do nieztwi b g o  bytowania. N i lyn  
najnowszym froncie górniczym toc/y si^ 
wałka, jeś i idzie o oddziały, walczące bez* 
pośrednio, między narodowym ruchem ro 
botniczym z jedn.j strony, a socjalistami 
i komunistami z druglejj w rzeczywistości 
jednak wałka ta ma zn iczenie szersze da
leko: stanęły tu do boju drżenia państwo
we polskie i dążenia odśrodkowe, z całą 
bezwzględnością podporządkowuj ice cele 
o^ó ne celom już nietylko klasowym, ale 
poprostu jartyjnyra.

Wo m  ta ma nawet swoje komuni- 
k. ty oficjalne, ogłaszające ludności prze- 
b vg viy adków, a rozlepiane po płotach 
Z g łęb ia  z roznazu wojewody kieleckiego, 
który bawi ooecnii w Dibrowie ze s p o  
Cjaliiemi pełnomocnictwami ud rady mini
strów.

Wogóle osób urzędowych tu nic braki 
minLterjuir. przemysłu i handlu reprezen- 
tu je m nióter Olszewską z rarbienia mini
ster. um spraw wojskowych przyjcchJi do 
Zagłębia pod; uiKownik Kleeberg i poru
cznik Birnbaum; ministerjum aprowizacji 
reprezeatuje p. Strzeiecki, a mmisterjum 
pracy i opieki społeczne,—pp. Klott, Rasz
ków ki i Konopczyński.

Delegaci t.-gj ostatniego m iaisterjum  
1; r.ferują nieustanni«*, to z jedayin związ
ku m, to z drugim, to wreszcie z praemy- 
tłowcami. Rokowania te idą jednak opo-

retn, gdyż związek .klasow y“ wciąi twier
dzi, i e  nie mo!e podpisywać urnowy 
wspólnie z jakimkolwiek związkiem innym, 
gdyt t :<ie polecenia otrzy nał od swesjo 
zarządu, rczydujęcego we Frysztacie. Co- 
prawda, niedawno związek ten podpisał 
wspólną umowę zbiorową na Śląsku Cie
szyńskim wraz z „londrnhnmi* (towarzy
szami) cz s.tim», — no, ale że Czesi takża 
dążą do rozbicia Poliki, a nawet czynią t ł  
w Łp;tób ualciio prostszy,— w.i,c p. .Lizak 
z Frysztatu wówczas zgodził się na to, 
na co obecnie w t*deh spotób zgodzić się 
nie może;

Wojna więc wre. Socjaliści wycofują 
„obserwację“ z kopalni, na któTych enze- 
terowcy przystępu,ą do roboty, pozbawia
ją więc w ten sposób kopalnia te fcehow- 
ców, mogicych u,trzeć je od zatopienia.

N aradę poważniejszych zamachów 
nia było na łych, którzy nie pozwalają się 
t«;roi/aować j  zwalcziją strajk przeciw- 
państwii>y; tylko zmobilizowane w tym 
celu bandy starają flę wrzaskiem odstra
szyć ludzi, zdążających do pr*cy.

Ruch na kopalniach jcszczt dc.ść sła
by, ale zwolna się powiększa. W osztaty 
kopalniane, w których przeważają członko
wie polskiego związku zawodowego, prze
ważnie są czynne.

Na wielu kopalniach brak tylko sil* 
niejtzego impulsu, brak pobudki żywszej, 
by przemówić do rozsądku biernej masy 
i strajk przełamać.

L i b i i i i  i i i
(k) W ojewoda łódzki o trzym ał od 

M nisterstw o Pracy l Opieki Społecznej
0 ó!nik, zaw iadam iający, iż * dniem
1 kwietnia r. b. nastąp i likwidacja akcji 
niesienia pomocy bezrobotnym .

Okólnik zaznacza. Iż w o resie , 
gdy 300,COD bezrobotnych  znajdow eło 
sie w Polsce w rozpaczliwem  położeniu 
m aterja lncm , nia posiadając środków  
do życia, R iąd  Rzeczypospolitej zaraz 
po usunięciu okupantów , zarządził wy
płacanie zapom óg bezrobotnym . Od 
tego  czasu Państw o Polskie w ydatko
w ało m iljorow e sumy na póm oc dla 
kerrobotnyco, poniew aż wymagały tego 
zarów no dobro ogółu obyw ateli jako 
też  p ecza nad pom yślnością i rozwojem  
ludności robo tn iezrj.

P rzez pó łto ra  ro ’-u setk! tysięcy 
bezrobotnych korzystało  z pom ocy pań
stwowej z tem  patrjo tycznem  prześw iad
czeniem , że w raz z popraw ą s tanu  gos
podarczego ra u zdołają lako dłużni, 
obyw atele odw zajem nić się P aństw u 
b u Ju jąc  jego m oc p rze i swą gorliwą 
pracę. 0

O becnie zbliża się chwila zakoń
czenia  bezrobocia, dziś Państw o po trze
buje jeknajw ydatniejszsj pracy wszyst
kich swych obyw ateli. W iększość da
wniejszych bezrobotnych znalazła już 
s te le  łub dorywczo zajęcie zarobkow e, 
z zapom óg bowiem  korzysta o sta tn io  
coraz to  m niejsza ich liczba. Jedno 
cześnie m inęła ciężka zima, z wiosną 
zaś rozpoczyna się  cały  szereg  ro b ó t 
przy których bezrobo tn i tnaidą zatrud- 
nie nie.

Tym czasem  ustaw » Sejm ow a z da

4 listopada 1919 r. , 0  doraźnej pom ocy 
dla bezrobo tnych  oi refila, że bezrobo tny  
ma praw o korzystać z zapom óg naj
wyżej 13 tygodni w roku. Poniew aż 
powyższa ustaw a poczęła obow iązyw ać 
od dn. 1 grudnia r. z. większa część 
bezrobotnych  od tego  Czasu korzystała 
z praw  zapom óg, przeto  term in  zakoń
czenia w ypłat upłynęł w dniu 1-£0 
m arca r. b.

Jednakże  R ada M inistrów, op iera jąc  
się na 9 a rt. tejże ustaw y przedłużyła 
okres w ypłat do 1 kwietnia r. b., a tem  
sam em  w dn. 1 kw ietnia w spom niane 
powyżej ka tcgorje  bezrobo tnych  prze
s ta ją  korzystać  z zapom óg. Jednakże 
M inisterstw o Pracy i Opieki Społecznej 
nadal z niem nlejszą energ ją  będzie się 
opiekow ało losem  bezrobo tnych .

Państw ow e Urzędy Pośrednictw a 
Pracy rozw ijają usilny działalność w 
celu  um ieszczania bezrobo tnych  w u- 
rucham ianych obecnie zakładach  p rze
m ysłowych. P ozatam  M inisterstw o P racy
i Opiel.ł Społecznej wyjednywa wszelkie 
możliwe ułatw ienia przy przyjm owaniu 
bezrobotnych  do ro b ó t publicznych.

W reszcie część bezrobotnych , zde
cydow anych na opuszczenie kraju , jest 
w m ożności podjąć p racę  we Francji 
(pod opieką polskich władz państw o
wych). Tym zaś bezrobotnym , którzy 
pom im o powyższych zarządzeń  znajdą 
się w ubóstw ie, przyjdą z pom ocą m a
teria lną  sam orządy, subsydjow ane w 
tym  celu  przez Ministerstwo Pracy i 
Opieki Społecznej.

s '

Ruch zawodowy inteligencji
O g ó ln e  z e b r a n i u  Z w i ą z k u  u i*z^>  

tfników p a u s tw o w y o n .
(w) W sobo ę, w Sali Koncertowej, 

odbyło się—w drugim terminie — ogólne 
zebranie członków Związku ekonomiczne
go pracowników państwowych pod prze
wodnictwem p. Brcj.rskiego.

Po odczytaniu protokółu z poprzed
niego zebrania, przystąpiono do kolejnego 
zreferowania sprawozdali, zarządu, rady 
nadzorczej I komisji rewizyjiiej, poczem 
przewodniczą.y zarządził przerwę dla skła
dani» do urn irart wyborczych. Kursowa
ły dwie listy kandydj.ów . Jcilaa propo
nowana przez Zarząd i diuga—przez yru- 
pę człotuów.

Nau treścią sprawozdań toczyła się 
rastępnie dłuższa dyskusja, w czasie któ
rej m óucy zwracali się z różnemi zarzu
tami po-i adrc»;m zarząuu i iaay nadzor
czej, ze strony zaś tych ostatrncu udzie
lano wyjaśnień.

l'o  dyskusji zatwierdzono spraw o
zdania, o ras opracowano regulamin dla 
Rady Nadzorcr«'. ¿wiązek na 1 stycznia 
r. b^ l.czył 7212 cz; utióv. Kap tał u- 
d iiilow y wynosd 271,3o6 mk. Obrót w 
skiepzcn piekarni i składnicy wynosii 
5,108,736 marek, * czysty zysk 169,551 mk.

Czyst/ zysK w sumie 1o9,o5l mk., 
zarząd proponował rozdziel.ć w następu
jący spjsób: 20% na kapitał aapaóowy 
37,'Jlt) mit,; i>% uywidandy od adziałów 
13,567 mk. i 1 i poł dcW.denuy od wy. 
bunych tow .row 71,0/2 mk.; ula człon
ków zarządu ogółem 4J.5J0 .¡ i ł .  na ple
biscyt na Warmji i Oóniym Siąskd 7,500 
mk. i na flatę polską 2,iu<) mk. Rsszt; 
żytku  13,552 mk. — ua budowę własnej 
siedziby.’

Nad tym punktem obrad dyskusja 
toczyła się uo gxłz. 11 w nucy, wsttules 
czego c.bvcii! poczęli RromaOme omasz
czać- salę, ku cz.-mu ddia zly przykład 
komisja skrutacyjni, która pierwsza pu- 
n u .i ła  p.acę, pozojiawiwszy urny swemu 
łysawi. N e widząc m otauści dalszega 
piow adzsnu obr*d, ^rz<i-voduiczący zł- 
pionował odroczenie zebianta do następ
nego Urminu, co zostało uciiwaione-

PANIE 'M IC H A L E !
Półtora  wiekowa- niewola spraw iła,

i,o dużo u nas ciem noty. Dlatego obo
wiązkiem  każdego praw ego Polaka uczyć 
się, uczyć drugich i sta ło  w ielkim  gło
sem  naw oływ ać w szystkich, aby  s ię  
uczyli. N ikt nio je s t  tak  m ądry , aby  s ię  
uczyć nic potrzebow ał i n ik t mo je s t  tak  
s ta ry , aby się już  uczyć nie mógł i aby  
mu się nauka nie przydała. N aw ołujm y 
tedy, panie Michafo, p rzy  każdej s p o 
sobności ludzi do nauki, abyśm y się s ta li 
isto tn ie narodem  m ądrym  i s ta li w p ier
wszym  rzędzie wśród narodów k u ltu ra l
n ych !

Kalendarzyk.
Dziś Eustachego 
Jutro Kwiryna Jana
Wschód słońca, 5 m. 44 
Z chód „ 0 m. 27
Wschód księżyca 12 m. 57 
Zachód ,  8 m. 04

Wspominki l&torgcm
29. III. 1793. N a  s k u te k  d r u g ie g o  

r o z b io r u  P o ls k i P r u s a c y  z a jm u je  m ia s to  
G d a ń sk , k tó r e  n a le ż a ło  d o  P o ls k i  od  r. 
1466.

i

Teatr, raczyKn l sifaKi
T o s t r  PoliH I.

Ostatnie występy Wandy SlemaszkoweJ.
Dziś, w poniedziałek Teatr gra w dal

szym ci gu dramat S te fin i Z*rwmskiego 
.P onad  Śnieg*, który dzięki ciekawej re
alizacji reżyserskiej i aktorskiej zdobył po
ważny sukces artystyczn/ .

Zaznaczyć należy, że są to ostatnie 
występy wielkiej tragięzki polskiej. .P o 
nad śnieg“ powtórzony będzie ostatni raz 
w środę, poczem widowiska na trzy dni 
będą zawieszone. W próbach .Zntarty  
au tom obilista \ krolochwih A. Kratza.

K o n omrt Zl l g n l t n a  O p i o « l « 6 U x g a .

Na dzisiejszym koncercie symfonicz
nym wystąpi znakomity pianista polski 
Zbigniew Drzewiecki, który ostatnio ko»» 
certował z  ogromnem powodzeniem w Ga» 
lic] i.

Na program w Łodzi wybrał p. Drze
wiecki koncert B-dur Brahms- z towarzy« 
szeniem orkiestry, Pozat'm  orkiestra wy
kona VII Symfonię Beethovena i uwerturę 
do op. „Latający Holender“ Wagnera. Dy« 
ryguja Bronisław Szulc Bilety do nabycia 
w Księgarni Aifreda Straucha, Dzielna’ 12.

Z miasta.
K ls I U  t y d t ic A ,

(w ) N a  W ie lk i  t y d z ie ń  k o ś c ió ł  k a to 
l ic k i  z a p o w ia d a  n a s tę p u ją c y  p o r z ą d e k 1 
n a b o ż e ń s tw .

W  W ie lk i  C zw a rtek : u r o c z y s ta  m sza  
św . o g o d z . 10 ran o  n a  p a m ią tk ę  o s ta t 
n iej w ie c z e r z y . W  c z a s io  m s z y  św . d u 
c h o w ie ń s tw o  p r z y s tę p u je  do g en er a ln e j  
K om u n ji św . Z n ie s ie n ie  P a n a  J e z u s a  do 
C ie m n ic y  i o b n a ż e n ie  o łta r z y .

W  W ie lk i P i ą t e k : o g o d z . 9 rano  
o d s ło n ię c ie  K r zy ż a  św ., a n a s tę p n ie  p ro 
c e s ja , litu r g ja  i z ło ż e n ie  P a n a  J e z u s a  do 
G robu. 0  g o d z . 5 po p o ł. G orzk ie  '¿alo 
z  k a z a n ie m .

W  W ie lk ą  S o b o tę: p o św ię c e n i»  
o g n ia , w o d y , c ie r n ia  i p a sc h a łu . U r o c z y 
s ta  m s z a  św .

P rzez  c a ły  ten  d z ie ń  d u c h o w ie ń 
s tw o  d o k o n y w a ć  b ę d z ie  ś w ię c e n ia  po
k a rm ó w , le c z  ty lk o  p r z y  k o śc io ła c h .

R e su r e k c je  o d p r a w io n e  zo s ta n ą  
w  W ie lk ą  N ie d z ie lę  o w sc h o d z io  s ło ń ca .

Miojnfcl Uniwicr-sjrtat P o w u i e c l i n y  
D zie tn i)  4 4 ,

Program  w y k ła d ó w  w  ty g o d n iu  
p r z e d ś w ią te c z n y m  o b ejm u je  t y lk o  p o 
n ie d z ia łe k , d n ia  29, w to r ek , d . 80 i ir o -  
dę‘, d. 3L m a rca .

P o n ie d z ia łe k , tj. d z iś  d. 29 marca"® 
g . 7 w .— p . in sp . R ąb: W in a  (z cyk lu :  
» N iek tó re  k w e s t je  z  d z ie d z in y  k ry m in o -  
lo g j i  i p ra w a  k a r n e g o “ w y k ła d  3 -c i) , o 
g . 8 — p. K o z io lk io w iez ó w n a : A d a m a  M ic
k ie w ic z a  „ D z ia d ó w — C z ę ść  I I I“.

W to re k , d. 30  m arcu  o g . 7 w ie c z .
-  p . s ę d z ia  K cm p n er: P a r la m e n t w  ogn iu  
k r y ty k i.  0  g o d z . 8 — p. Ż u k o w sk i: K u l"  
tu ra  b iz a n ty jsk a ;  g . 8 w  s a li  „ B “ p tin i-  
n a rju m  s ę d z ie g o  K em p n era  z p ra w a  po
lity c z n e g o .

Ś ro d a , d . 81 m a rc a  o g . 7 w . — p- 
in sp . R ąb: Z a sa d n icz o  p o s ta c ie  p rzc. (<:p' 
s tw a . O g. 8 — p . dr. K o p c iń sk i:  Wr.lna 
i s i ln a  w o la .

O bok w y k ła d ó w , p r z y  U n iw erśy tc ',  
c io  p r o w a d z o n e  b ę d ą  ta k ż e  se m in a r ia  p® 
z a k o ń c z e n iu  o d p o w ie d n ic h  c y k ló w  w y
k ła d ó w .

W  b ie ż ą c y m  ty g o d n iu , w o wtorek
o g . 8 w ie c z . p . s ę d z ia  K cm p n er io2' 
p o c z n ie  se m in a r ju m  z  p ra w a  p o lityczn e*  
go; k o m e n to w a n a  b ęd ;’.ie: „Ustawa-HaM ' 
d o w a  z dn. 3 -g o  m a ja  1791 r .u.

P o  fer ja c n  W ie lk a n o c n y c h  urządzą*  
n e  b ę d ą  ta k ż e  se m in a r ja  z ek o n o m ji, H' 
te r a tu r y , f iz y k i itd .

S ta li  s łu c h a c z e  U n iw e r s y te tu  biort 
c z y n n y  u d z ia ł w  se m in a r ja c h  bezpłatni«»  
n ie z a p is a n i o p ła ca ją  50 fen . z a  k a żd o rf' 
z o w y  w stę p .

Ci z e  s łu c h a c z y , k tó r z y  w y s łu c h a ji  
c a łk o w ite g o  c y k lu  z  p e w n e j  d z ia d z in y  * 
n a s tę p n ie  o d b ę d ą  ć w ic z e n ia  s e m in a r y jn i  
b ę d ą  m o g li  o tr z y m a ć  o d p o w ie d n io  z** 
ś w ia d c z e n ie .

W y k ła d y  n a  U n iw e r s y te c ie  p o  świS' 
ta c h  w zn o w io n o  b ę d ą  w e  c z w a r te k , &
8 k w ie tn ia .

Z g o n  o z ł o n k a  N. T. R.
Dnia 27 b. m. zrro rł J a k ó b  

piński, ła t  3 5 , c z ło n e k  NZR. dz:e!nifiJ  
G órnej. Zm arły cieszył sie szacunkic^ 
w śród kolegów  organizacji, d latego 
jego wy wołał szczery  żal.

C ześć je0'o  pamięcil

Z r u c h u  w y d a u r n l c s e g d .

Na 13 „Sprawy R obotniczej“ uka* 
się I zaw iera tre ść  następującą: , 0 ‘e 
sy wa socjallstyczno - kom unistyczna 
NZi-i.*, „Po roku  wojny z bołszewlki «1 '̂ 
w odcinku dalszy ciąg procy St. j 
kows lego p. t. „Umowy zbioro«® 1 
Cotygodniow e rubry..i: Tydzień poi ty ^  
ny, z sejm u, rucb robotn iczy , jp c h  
lityczny, z kra, u, uwagi l k r o n l s a  doP 
niają całości num eru.

P d lio jau o i  nm f lo tą  I p l n b U . t 1 .
F unkcjonariusze Komendy 

Miejskiej Policji Państw ow ej w 
złożyli na p leb iscy t 800 m k. i ll.owl
ska 600 mk. Razem 1400 m k . '
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H c f i ^ k ć w .
(Od %rluKt9tp koresp.),

J o i s I c e S e  u c h w a ł y  Z a r z ą d u  
R .Z i  B. O k r ę g u  P i o t r k o w s k i e g o .

N r  z e b r a n iu  Z a rzą d u  O k ręg u  P io tr -  
k e w * \ic ą {0 NZJŁ p o w z ię to  n a s  ty p u ją c e  
u ch w a ły :

1) ^ Y L -lu c b tw e z y  sp r a w o z d a n ia  s w e 
go  (3<&logł; oi d o  W y d z ia łu  A p r o w iz a c j i  
m . P W rlco w a , N Z R  s tw ie r d z a , iż  w  m ie 
ś c ie  p an u j o b r a k  d rze w a , w ę g la ,  n a fty ,  
c h le b a , k tó r e g o  w e d łu g  o p in ji r z e c z o 
z n a w c ó w , s ta r c z y ło b y  do n o w y c h  z b io 
rów , g d y b y  e n e r g ic z n ie  ś c ią g n ię to  k o n 
t y n g e n t

W o b e c  tw ie r d z e ń  p . S ta r o s ty , że  
w o js k o  n ie  d o s ta r c z a  p o m o c y  d o  ś c ią g 
n ię c ia  k o n ty n g e n tu  N Z R  w z y w a  K oło  P o  
Bełskie N Z R -u , a b y  u ż y ło  w s z e lk ic h  s i ł  
i  'sk łon iło  M in. W o jn y  d o  u d z ie le n ia  p o 
m o c y  S ta r o s tw u .

N Z R  w z y w a  K oło  P o s e łs k io  N Z R -u , 
* b y  u s iln io  d o m a g a ła  s ię  r e k w iz y c j i  ż y 
ta od  p o s ia d a c z y  n a w e t  10  m o r g ó w , z 
k tó r y ch  p r z e c ię tn a  ro d z in a  z u p e łn ie  w y -  
i y w i ć  s ię  m o że , o k o n ty n g o a t , a b y  b y ł  
E w ię k sz o n y  d o  n orm , ja k ie  z a b ie r a li ok u  • 
p m ic i, oraz a b y  te  p o s tu la ty  b y ły  u w z g lę d 
n io n o  p r z y  o m a w ia n iu  a p r o w iz a c ji n a  
ru k  1920— 21.

2) NZR  w z y w a  K oło  P o s e łs k io  
N Z R -u  do p r z e p r o w a d z e n ia  w  S e jm ie  r e 
la c ji r u b lo w ej, a -to w  ty m  c e lu , a b y  u -  
k r ó c ić  sp o k u la o ję  m a r k a m i p o ls k ie m i i 
z a p o b ie c  d a lsz e m u  sp a d k o w i n a sze j  m a r
k i w  s to su n k u  do ru b li, b o w ie m  c h ło p i  
n io  c h c ą  je j p r z y jm o w a ć  z a  ż a d n e  p r o 
d u k ty , p o w o d u ją c  w  te n  sp o só b  coraz  
w ię k s z ą  d r o ż y z n ę .

3) N Z R  w z y w a  K olo  P o s e ls k ie ,  a b y  
u r e g u lo w a ło  w  S e jin io  sp r a w ę  s tr a jk ó w  
p o lit y c z n y c h  i e k o n o m ic z n y c h . N Z R  
stra jk i p o lity c z n e  u zn a je  z a  z b r o d n ię  a n 
ty p a ń s tw o w ą  i d o  u k r ó c e n ia  ic h  w z y w a  
R ząd .

AY sp r a w a c h  stra jk ó w  » k o n o m ic z -  
n y c h  N Z R , u w a ż a  za  k o n ie c z n e  u tw o r z e 
n ie  K o m isji R o z je m c z y c h  p r z y  u d z ia le  
p r z e d s ta w ic ie l i  R zą d u , d e c y z jo , k tó r y c h  
b y ły b y  m ia ro d a jn e  d la  o b u  s tr o n . W  
K o m isja ch  R o z je m c z y c h  Z w ią z k i Z a w o 
d o w o  w in n y  m ie ć  z a p e w n io n ą  w ię k 
s z o ś ć :

4) a) N ZR  u c h w a la  v o tu m  u fn o śc i  
d la  R a d n y ch  m ie js k ic h  N Z R -u  za  ic h  
a k c ję  co n tra  w n io sk o w i P P S , d o ty c z ą c e 
m u  z a w a r c ia  p o k o ju .

b ) N Z R  w z y w a  s w y c h  R a d n y c h  do  
p r z e p r o w a d z e n ia  u le p s z e ń  w  c h o d n ik a ch  
1 b ru k a c h  m ie jsk ic h , oraz d o  d o k o ń c z e 
n ia  ła ź n i lu d o w e j w  z a k u p io n y m  g m a c h u  
i n a js z y b s z e g o  u r u c h o m ie n ia  iej.

” c) N Z R  p o le c a  k o l. Z e r k o w sk ie m u  
c o fn ą ć  s w ą  r e z y g n a c ję  zo  s ta n o w is k a  
c z ło n k a  Z a rzą d u  m ia sta , n ie  p r z y jm o w a ć  
n a  s ie b ie  k ie r o w n ic tw a  a p r o w iz a c ji i z r z e c  
f ig  je d n o c z e ś n io  p e n s j i ra jcy .

d) N Z R  z w r a c a  s ię  do p. S ta r o s ty  
z  p r o śb ą  o p o r o z u m ie n ie  s ię  z o d p o w ie d -  
n ie ih i c z y n n ik a m i, k tó ry b y  p r z y p o m n ia ły

J). r e jen to m , żo w a lu tą  p o ls k ą  o b o w ią z u -  
ą c ą  w  k ra ju  j e s t  m a rk a  p o ls k a , a  n ie  

r u b e l i ż e b y  tra n za k cje  b y ły  z a ła tw ia n e  
w  m a rk a ch , a n ie  w  ru b la c h , co  j e s t  
n ie d o p u sz c z a ln o .
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Żona pasfcarza przed lustrem.
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Jednocześnie uchwalono knpno 
sztandaru na co wyasygnowano z k a a v  
Związku mk. 1500.

D z iw n a  rz ec z !  N a r z e k a ją  w s z y s c y  n a  c ię ż k ie  c z a s y ,  a le  lu 
str o  m i m ó w i, ż e  m ój b iu s t  j e s t  z a w s z o  o k r ą g lu tk i i k s z t a ł 

ty  s ta ją  s ię  n a w e t  c o r a z  p e łn ie j s z e l

Z  fcloszcnsnicy
w iec  N . Z. R,

W  M o 3 z c z :a x y  (w  p iotrkow  k iem ) 21 
n n r e a  odbył s ię  w ielk i w iec, zw o łan y  p rzsz  
organizację N, Z. R. Po zagajen iu  wiecu 
przez. rb . J. M isiak a, p ow o łan o  na prze
w o d n iczą ceg o  ob. J. D areńdarza, na sek re
tarza W. S ieroc  iłak ie^o, a m  aseso ró w  
ob. W. G u sz c z y ń ik le g o  i W ł. S on te . 
Pierwszsau u d z ie lo n o  g io su  p rzed sta w ic ie
lowi z ce itrall P. Z. Z. P. W. .P r a c a “ z 
Łodzi ob. J. M lo tc k le m u , który wyjaśnił 
t t f ś c iw ie  zn a czen ie  zw iązk ów  zaw od ow ych , 
p rzyp om inając rn im ociiodtm  k iw aw e car
skie czasy , m ord ow an ie p rzed staw ic ie li 
zw iązków  zaw ód ;w ych  w Ł odzi.

Następnie przemnwlał ob M isiak  J., 
ub lc w s ją c  nad tem , że d o  k oop era 
tyw y u d zia ły  w pływ ają żó łw im  kro
k iem . O b. J. M łoteck i 
c e l, d o  k !ó r :g o  ć ą ią  
za c lr .cc ł d> łą czen ia  sią  i 
by n ie  szu k a ć  p o m o cy  w

w yjaśn ił tutaj 
1 o  op eraty  a y i 
skupfctaia i ie- 
sk l ple ży d o w 

sk im . N a stęp n ie  u ch w alon o  z lo iy ó  jeono*  
d u iow ą n ianą d n iów k ę 13 m k. r a
rzec* bi’d o w y  L u d o w eg o  D om u  L u d ow ego  
w Ł o d ii.

r a T ń s i k  L i t e w s k i .
(Od własnego koresp.).

L u ź n e  w i e ś c i .
Ruble car»’ io straciły  w P03zych 

okolicach na w artości, ■:> hand lu  nie- 
•ch-tn ic są przyjm ow ane, naw oi r.arówrd 

z  m arkam i.
Polska Kasa Krajowa, k tórej dy

rek to rem  jes t łodzianin p. Dąbrowski 
w szczęła pom yślne operacje  przy za
kupie m onet złotych 1 srebrnych, oraz 
wyrobów z tegoż m etalu . W naibli 
szych dniach Kasa K ra;ow a otw orzyć 
ma filie w Borysowie, Bobrujsi u i in
nych pow iatow ych m iasteczkach , poło
żonych bliżej fran tu .

O sta tn io  jrzy łap an o  wielu srm uk- 
leiÓT.* eo l . f t ó r z y  przepraw iali sit; przez 
fron t dó Rosji Sowieckiej, só l kosztuje 
tam  do 150 rbl. funt. *

Z pism polsM ch w ychodzą tu  na  
s tepu jące  wydawoićiwe.- „Cfowiac M'As’d*, 
»Zorza M ińaU “, «Ûgojtfvk“ (w 
jezy!;u), »Wschód Polski“, o raz  gazeta  
b ;a ło ru s’r-.a ,Z o r ’.;a*, w szystko wydaw
nictw a S traży  Kresowej, organizacji, c ie 
szące] się ogólnem  zaufaniem , głównie 
w łość,an.

Dr ia 29 z. m. w m. teetrr.e grano 
tu  sztukę — »G w kzcb viybîrj>‘‘. sz iuke  
nieź e f ra n a  pod dyrekcję p. Shąpskiego, 
wyw arła ogrom no w rażenie.

Za dni kilka zostan ie  zaprow adzony 
w Mińsku system  kartkow y.

Ceny produktów  spożywczych są  
w tej sam a! cenie, jak prz^d n l e s ^ c c y .  
c h L b  stan io l o 50 fen na funciov *drc~ 
ż f ła  tyilco m asło  tak , że fun t kosztuje 
45—5 > rtlk. funt.

P rzystąp iono  do odbudow y zak ła
dów wyrobów sera  holendersk iego  i 
szw ajcarskiego. Przypuszcza się  że, o ił?' 
wyroby powyższe zoaźeną n a le ż y c i  ro z 
szerzone, w iększe m iasta  P o Isa î m ogą 
się spodziew ać tran spo rtów  le^oż a rty 
kułu (w każdym razie nie zaraz).

(kr.)

(Od własnego koresp.).

O d b y ło  s ię  tu  O g ó ln e  Z eb ra n ie  
c z ło n k ó w  P o ls k . Zw . O g ó b io -Z a w o d o w e g o . 
Z a g a ił ob . S z e n k ie w ic z ,  p r z e w o d n ic z y ł  
o b . B a r to s ie w ic z , se k r e ta r z o w a ł *a .. j - , ; 
z io r n y , a se so r a m i b y l i  ob . B r z e z iń s k i i 
S ta s z e w s k i .  P o r z ą d e k  o b ra d  o b ejm o w a ł:

i )  W y b ó r  p r e z y d ju m . 2) O d c z y ta -
n ie . p r o to k u łu  z  p o p . ze b r a n ia . 8) O d
c z y t a n ie  k w e s tjo n a r ju sz a  r z ą d o w e g o  w
s p r a w io  s z k o ły  d o k sz ta łc a ją c e j . 4 ) D o  
k o o p to w a n ie  d w u c h  czŁ do K om . R e w i
zy jn ej. 6) W o ln e  w n io sk i.

W  sp r a w ie  k w e s tjo n a r ju sz a  M in i
s t e r s tw a  W y z n a ń  R e lig ijn y c h  i O św ie c e 
n ia  P u b L  u c h w a lo n o  ż ą d a ć  od  M in. W . 
R. i  O św . P u b l.  p o m o c y  m a te r ja ln c j w  
e tw a r c iu  s z k o ły  w ie c z o r o w e j , w  k tórej  
c z ło n k o w ie  Z w ią z k u  p o  c a ło d z ie n n e j  p r a 
c y  b ę d ą  m o g li  p o g łę b ić  s w ą  w ie d z ę .

zewirki ia| d!a mim-
Specjalny korpipondeat nowojorsitfę- 

go ^WorW?“, który *jbjrch*ł c s łi  R sją 
bolszewicka, roimawiał to wszystkimi na
czelnym; bolszewikami, opisuje swa wra* 
żenie ta li

PierwiZi»m wrażeniem z Moskwy, 
które u trn a !i!o się w jego mózgu z siłą 
odbitki foiogrificznej był vi<idok ,towa* 
rzy«a Tr-^ckiigo“, t^ry pędził ulicami w 
nowiutkim prz^ślic. / n auiomobilu, pod
czas gdy wtaj S'<ne} chwili ciąjja^ła uli
cą małe saneczki jakaś wynędzniała ,ba- 
buszka", która wiozła ccar3tkę patyków, 
rozsypujących s^ę Jej ustawicz d» po śnie
gu, a nie znajdująca od nikofp pomocy.

Towarzysz Trocki—dadaje korespon
dent i rwa br.bvs:ka oboje do 
p rck tarja to , obrje  więc są .dyktatoram i 
Rósd*. Tak się przedstawia bolszewickie 
„zniesieni:; klas*. Z daaum  koresponden
ta amerykańskiego, Moskwa jest prawdzi
wym ’ami^rająceci miestsm.

W Piotrcgiodrie raa być stin -i^rz^  
lep ie j r?>z dUtsg?, U  Piofrogród wylud
niły się :  2 i pół a iljo aa , na miljcn łud- 
n o a c , a utelej z powoda, 5« tam  niema 
centralnych władz bolsźcwickicn. Pomimo 
to i w Piotrogrodtóe n^d^a jest okropna.

J-dndkie  i w Piotrogrodzia są la* 
dz,* którzy iy ją  dostatecznie, a nŁwet 
zbylk3WD'e. Korespondent opisuje uczt?, 
(w jake j brał udziłl), n którą wy raw .t 
pewiea wielki paskarz piotrogrodiki. W j:y . 
stkie dania, a jaszcze bardziej tra n -ci na 
tej uczcie były zakazane przez w hdzs 
so»i*ck»e. Mt*nn W ładało się z wędzo
nych śledzi, cebulki, ćwikły i sab ty  kar- 
tolianfij nn przekąskę pa  wódce. Potem 
przyszedł barszcz buraczany na białem  
francuskiem winie, nashpn ia  siekane ko
tlety wieprzów’, wybornie przysądzona w 
brunatnym sosie z  p rzyi m ii  a neml j ka;- 
iofali‘"iai. N jstjpn2  d-iaieustaaow.ł p a- 
cz>r.y b ? i^ k  wieprzowy z  kapustą, a za- 
końcsył uczię b a d jń  z lum im  i śm eU n- 
kowym sosem, poczem podano turecką 
kawę. Podczas tej uczty popijana w ó ik ę , 
rum, Madsię, O p j/to  i słodkie w.d  Sau- 
terna z roku 1810, Jakiego trudnoby by to 
znaliść aawet mv?et w Paryżu, a na za
ko le  •»nń był prav;dziwy francuski szam 
pan. Uczta kosztowała 200 tysięcy tu l  li 
czyłi 2,500 flola:ówl.„

Najciekawsze w tem wszystkem  jest, 
że w gronie i  o  Bib, które rozkoszowały 
rjią tą paskars!:\ uczt1, ty ł  ; r ? w o  śnieżą* 
^ : strajzliW '; .czrezwyczajki" p*zeznaczo- 
n ij uw "‘«¡ajtaia paskarstwa, któremu nie
legalność b itsiau , - ^ . , 12  n a  pn*iz!iadia- 
ła w roik(.3 zoWi.n.-a s.ę  ir.ścią...

S k r z p k a  do listćw .
S z a n o w n y  P a n ie  E e d a k to rze !

W  num erze 40 prem a Szanownego 
P an a  z dnia 10 lu tego 1920 r. w ru b ry 
ce ^Skrzynka do listÓAV*, um ieścił pan 
F ranciszek  D ąbrow ski pod wiole mówią
cym  ty tu łem  „Znam ienna d robnostka , 
list, w którym  zarzucił urzędnikom  sk a r
bowym  tutejszego Zarządu Skarbowegu
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S w ia t ł a  î Gien!8.
Im ie n in y  N a c z e ln ik a  P ań r .tw a .—  T y d z ie ń  

p r z e d ś w ią te c z n y . —  S iła  tr a d y c ji.

T y d z ie ń  u b ie g ły ,  k tó r e g o  e c h a  ro z -  
/e g id y  s ię  j e s z c z e  w  ty g o d n iu  b ie ż ą c y m ,  
d a ł ś w ie tn e  ś w ia d e c tw o  p a tr jo ty z m o w i 
n a sz e g o  n arod u .

J ó z e f  P i łs u d s k i  m ą ż  ja lcb y  z  g r a -  
nrtu w y k u ty ,  k tó r e g o  n ie s p o ż y te  z a s łu g i  
z je d n o c z y ły  w s z y s t k ie  w a r s tw y  n arod u , 
b e z  r ó ż n ic y  p o g lą d ó w  p a r ty jn y c h , w y z n a 
n ia  i p o c h o d z e n ia  w  je d n e m  u c z u c iu ,  
k tó r e g o  w y ra z em  b y ło  o d d a n ie  h o łd u  i 
w y r a ż e n ie  w d z ię c z n o ś c i  "M ężowi b e z  s k a 
z y , p e łn e m u  w ia r y , ż e  P o ls k a  w y p ły n ie  
z  tej b u r z y  d z ie jo w e j w ie lk a  i p o tę ż n a . 
W ia r y  tej nip trac i i ter a z  —  p o m im o  
tr u d n o śc i i n ie b e z p ie c z e ń s tw , j a k ie  z e  
s tr o n y  w ro g ó w  z e w n ę tr z n y c h  i w e w n ę tr z 
n y c h  g r o ż ą  n a sze j  O jczy źn ie . ^

T o te ż  z je d n o c z e n ie  s ię  c a łe g o  n a 
rod u  w  u c z u c iu  o d d a n ia  h o łd u  i w y r a ż e 
n ia  c z c i  i w y n u r z e n ia  w d z ię c z n o ś c i  P i ł 
s u d sk ie m u , w  k tó r eg o  o so b ie  s tr e s z c z a  
się n a sz a  id e a  n a ro d o w a , jest o b ja w em  
fcader ra d o sn y m . v

N ią  zb ro jn i w y jd z ie m y  o b ro n n ą  r ę 
k ą  z  tru d n ej i n ie b e z p ie c z n e j  s y tu a c j i ,  
ja k ą  o b e c n ie  p r z e ż y w a m y .

E c h a  u r o c z y s to ś c i  n a  c z e ś ć  P iłs u d 
s k ie g o , r o z le g a ją c e  s ię  j e s z c z e  w  t y g o d 
n iu  b ie ż ą c y m  p o ca łe j P o lsce»  ja k  d łu g a  
i s z e r o k a , to  j e d y n e  ś w ie t la n a  o b ja w y  w  
b ie ż ą c y m  ty g o d n iu .

Za to  c ie n i p r z y n ió s ł on  n a m  m n ó 
s tw o , w śr ó d  k tó r y c h  n a jb a rd zie j p o n u rą  
b a rw ą  o d z n a c z a ją  s ię : d ro ż y z n a  i n i e 
u d o ln a  a p r o w iz a c ja  lu d n o śc i c h r z e ś c i
ja ń s k ie j ,  z k tó rej n a s z e  w ła d zo  m u n ic y 
p a ln e  u rzą d za ją  s o b ie  w p r o s t  d r w in y .  
B o c z y l lż  n ie  k p in a m i z  lu d n o ś c i  s ą  ta 
k ie  k w ia tk i a p r o w iz a c y jn e , ja k  w y d z ie 
la n ie  p o  4 fu n ty  c h le b a  n a  o so b ę  n a  b- 
k r e s  m ie s ię c z n y , w ó w c z a s , g d y  p ie c z y 
w a  d r o g ie g o  p sz e n n e g o  i ż y tn ie g o  j e s t  
w  m ie ś c ie  w b ród , je n o  p o  c e n a c h  b a je c z 
n ie  w y s o k ic h  i w z r a s ta ją c y c h  z d n ia  n a  
d z ie ń .

N ie w ie lu  z  m ie sz k a ń c ó w  Ł o d z i 
m o ż e  p ła c ić  p o  5 m k . z a  fu n t  c h le b a ,  
sp r z e d a w a n e g o  z w o ln e j r ę k i. Ż y d z i m a 
ją ju ż  n ą  tę  p sz e n n ą  na swoje mace na 
ś w ię ta  P a s c h y , r o z p o c z y n a ją c e  się jutro 
wieczorem.

A co my mamy, chrześcijanie? Gu
zik i arbuzik!

Obiecywano nam mąkę pszenną,

cu k ie r , m le k o  sk o n d e n so w a n e , m a s ło , 
t łu s z c z e ,  m ię s o  so lo n e  i n a w e t  ś le d z ie  
n a  p o s t  w ie lk o ty g o d n io w y .

W s z y s tk o  to  j e s t  w  Ł o d zi, a le  t y l 
k o  d la  b o g a c z y , p a sk a r z y , lu b  złodziei-, 
co  z r e s z tą  n a  je d n o  w y ch o d z i.. D la  lu d u  
a to li p r a c u ją c e g o , d la  r o b o c ia r z y , ta k  
ja k b y  n ie  b y ło . K tóż b o w iem  m o ż e  p ła 
c ić  n a w e t  z d o b r z e  u p o s a ż o n y c h  p r a c o w 
n ik ó w  to  b a je c z n e  c e n y , ja k ie  o b e c n ie  
n a k ła d a ją  s p e k u la n c i n a  a r ty k u ły  s p o 
ży w c ze ,' p o d n o sz ą c  jo  p r z y te m  j u ż  n ie  
z  d n ia  n a  d z ie ń , le c z  z  g o d z in y  n a  g o -  
n ę , c h y b a  n ie  ten , k to  b r z y d z i s ię  n a z w ą  
p a sk a r z a , ła p o w n ik a , lu b  z ło d z ie ja  p u 
b lic z n e g o  d ob ra , n ie  ten , k to  s z a n u je  s w o 
j ą  o p in j i  i s p la m ić  je j n ie  c h c e .

U c z c iw y  c z ło w ie k  w o li  p r z e p ę d z ić  
ś w ię ta  W ie lk a n o c n e  o g ło d z ie , a n ie  
z b n id z i  s w e g o  n a z w isk a . S iła  tra d y c ji  
j e s t  j e d n a k  b a rd zo  g łę b o k o  za k o r z e n io n ą  
,w d u s z a c h  n a s z e g o  n arod u . Ś w ię c o n e ,  
z a s ta w io n e  w  d o m a c h  b o g a c z y  1 b ie d a 
ków w P o ls c e  s ię g a  tr a d y c ją  w  o d le g łe  
c z a s y ,  b o  w  za r a n ie  tw o r z e n ia  s ię  P o ls k i ,  
w  o z a s y  p o g a ń s k ie . U rz ą d z a n o  w ó w c z a s  
u c z t y  na c z e ś ć  b o g in i Ż y w i i  b u d z ą  w y  
s ię  w życiu p r z y r o d y . D z ie lo n o  s ię  
przytem  jajk iem , ugotowanem  na  tw ar
do, jako  sym bolem  p łodności

Można sobie wyobrazić, jakie- roz

g o r y c z e n ie  op an u jo  ty c h , k tó r z y  w  u ro 
c z y s t y  d z ie ń  W ie lk ic jn o c y , o d  k tó r eg o  
d z ie li“ n a s  j u ż  ty lk o  ty d z ie ń , g ło d e m  
p r z y m ie r a ć  b ęd ą . B a  n a w e t  c i, k tó r zy  
p o s ia d a ją  s u t s z e  za r o b k i, b ę d ą  m u s ie li  
p o p r z e s ta ć  n a  b a rd zo  sk r o m n y m  p o 
s iłk u .

A  w s z y s tk ie m u  w in n i b ę d ą  s o c ja li
ś c i  -w n a s z y c h  w ła d z a c h  m u n ic y p a ln y c h ,  
R a d z ie  m ie jsk ie j  i  M a g is tr a c ie , k tó r z y  
z a m ia s t  t r o s z c z y ć  s ię  o p o tr z e b y  m ia s ta  
i j e g o  lu d n o śc i ,  za jm u ją  £ ię  w s z y s tk ia m ,  
t y lk o  n ie  te m , d o  c z e g o  p o w o ła n i z o 
s t a l i  Z a m ia s t  o b ra d o w a ć  w  ja k i s p o 
só b  z a p r o w ia n to w a ć  lu d n o ść  Ł o d zi, b y  
b od aj w  ś w ię ta  W ie lk a n o c n e  n ik t  n ic  b y ł  
g ło d n y , tra co n o  c z a s  n a  r o z w ią z y w a n ie  
z a g a d n ie ń  p o lity c z n y c h , k tó r o  r o z w ią z y 
w a ć  u p o w a ż n io n y  j e s t  t y lk o  r z ą d , lu b  
za jm o w a n o  s ię  k w e s t ja m i u s ta w o d a w s tw a  
sp o łe c z n e g o , k tó r e  n a le ż y  d o  S ejm u .

T a k a  ra d n a  p . K o z a n e ck a , d o m a g a 
j ą c a  s ię  z n ie s ie n ia  ś lu b ó w  m a łż e ń s k ic h  
i w y r z u c e n ia  n a u k i r e lig j i  z e  s z k ó ł,  to  
o k a z  p r z y s ło w io w e g o  „ F il ip a “ ty łk a  n ie  
„z k o n o p i“ a  —  z Ł o d z i.

J %



Ogłoszenie
Po łaje *tę do wiadomości czynnych wytwarrafących wkładów 

pr*e«y*łuwych m. Lodzi, ora* fcrm i Instytucji, uprawnionych do 
korzystania c deputata żywnościowego w myśl rozporządzenia M i
n is te rs tw a  Aprowizacji a  dnia 8  października 1919 r . f że celem uzy
skani* odnośnego przydziału na miesiąc maj 1920. r., winny »łożyć 
do Miejskiej Komisji Kwalifikacyjnej, Średni« Jfc 16, Oddzi&i Ż y > -  
naiciowy, imienną listą swych pracowników, niezależnie od rodzaju 
ich M ię c ia ,  MŚwiadczoną przez p. Inspektora Pracy

do dn. 3 kwietnia 1920 r. włącznie.
Zastrzspi się, i e  lis ty  2łożone po tym terminie, będą kwalifi- 

ffrow*oe n* miesiąc czerwiec 1920 roku.
To samo dotyczy zakładów przemysłowych, firm i instytucji 

;u5 »«rejistrawanych w ubiogl/ch miesiącach.
Listy wiuny być sk ła d c e  co m l^iąc, lecz w wypadkach, kie

dy Hczb« pracowników n a ulegnie zmianie, yst«rczy odneint za- 
wia<Umienłe, poświadczał« przez p. Inspektora Pracy.

ITriejsKa Remisja KwaHfiKcyjna 
p rzy  Mngi&tracio m> Łodzi.

W niedziele; dn. 11-go ftwfttfrta r. h. o godzinie 
12 i p ó 1 po południa w sali Stowarzyszeń a Hun- 
dlo /tów  Polskich przy ul. Piotrkowskiej 108, 
o d b ^ ii«  się

Ogólne Zebranie
m  ̂ # t r • r f i 1 II WN r f  \ 11 f I r? tŁ: wari *szeat*  wapóW nctc^e^o .H A N ' 
°o L S K I*  i  następującym  * » ' " • * • tłitó

11

ctr n w if fc  
nuym:

2 -̂
r«t- l>ór Prezydium. 

ul Odczytarie protokółów z ostatniego Ogól- 
r ig o  Z ih ranu  i Komisji Rewizyjnej.

4) Sprawozdanie Zarządu.
3) Prsemianowame kooperatywy rat otwartą 

z  odpowie-inią zmianą Ih tm j .  
ó. Powiększenie udziałów i hodietu.
7. Wnioski Zmrą'u.
8. \¥ y b a r /  Z a rrą ia .
9. Wolne wnio&kL
W razie niedorśda do skutku Zebrania w p o '

wyżstym terminie następne odbędzie si.? w nied ich; 
d.iia 1S kwiet*« r. b. w tym>« Sokalu o god-. 4-tej 
po południu i będzie prawomocne bez względu na 
Dość obecnych członków.

Wolny wstęp na pow yisze Zebranie mają tyI!<o 
członkowie udziałowcy.
89!—i  ZARZĄD.

Zu ze l (szlaka) z  pod kotłów
do o d e b r a n ia  k a i d o r a z o w o  ar w i ę k s z e j

iloâci,  b e z p ła tn ie ,
620—10 „ E k h tp a w n la  ’ŁódsSra".

W ażne 
d la  K upców
Spółka rolniczych 

ł kooperatyw .

Balte M ło
JU
ia

<Utsrsju

Biflin towary 
xagr. i W dr. maauf. 

M adepolam y  
S u r ó w k a  
B aroh en y

I dsncU
P u rp u r
P tûoienka
iCaJnv r ó ż n e ,  orai 

Uostony (yran. I 
czarne), Szewioty, tow. 
na płaszcze, wotna na 
bluzki 1 suknie, Ctinatkl. 
Wazystko apricduje ta
niej. bo w prywatnem 

mieszkaniu
SH a łl  r a n l a k
D zielna 8 4 ,
poprr. ' fie.. I j..

Od 30 do 80 Mk.
p ł a c i  z a  p o j e d y ń c z 9  Z Ę B Y  s t a r e  

r ó w n i e ż  p o ł a m a n e  s k ł a d  d e n t y s t y c z n y .  
P i o t r k o w s k a  N °  2 3 ,  f  o n t  l - s z e  p i ę t r o .

û é k t i* o w n ia  p s s i u k u j e
z e g a rm is trz a  luh d robn om ech an ika

do wydziału Liczników.
Zgłaazeć się T a r g o w a  1 /3 . 793-8

Magazyn Państwowego Urzędu 
Zakupu Artykułów

P erp^y-ei Potrzeby ma do sprzedania w i0- 
kss ł ilcść beczek ólet&Bi po cenie Mk. 1550. 
Łoko akiad, lw k % m e rc k ja  S&fy im

Plerwsrortłtwo w zakufrie posiadają K e- 
cp 8 «*ai5 ^ y  i Z ^ irzk i. «5 1 -2

PIERWSZA W  KRAJU

j S j æ æ s i

jj*. n J iK W 5 Z iA  W 11KAJU pi
° Pracownia guzików skórzanych j»

‘ '  ~  "  Błf

é m a t używ a  
cia włosów

asaaaistawt

KAZIMIERY JAROCIŃSKIEJ
u l .  P IO T R K O W S K A  121,

połeca: węiykj oficerskie i żołnierskie, galony 
i gwia/dki, porteptfe, ostrogi, pasy zwyczajne i 
francuskie, duty wybór szabel, bagnetów, bieliznę 

1 rękawiczki, sweatry ciepłe i t. p.
UWAGA! W l a « n a  w y t a r i r n l a  r i a n y o h  o i u a k

i  n  p .im i« n u U a « i .  i ! ! - ł

Ol! 960 09 2500 M k- Ogłoszenia drobne
A . A . A A A . Apłsce za s ł t ry  apflrnt zç’uSw

4>ojeri < ńcze od ¿0 do  80 Mk. 
Anirzeje 7 w prawej ofic/- 

nie, parter NAüRYCZNY»
852—6

L e c z n ic a  d e n t y s t y c z n a

|  Jana Baranowskiego || St. Dąbrowskiego
.. ar WARSZAWIE, uf. Jmnnm 2 4  - 6 .
’ 8Ó7-3

WydaA-c«; Zauąd Okręgowy N.“ Z. Q. w fcodit.

R c z w a d o w a h a  S i r .  I . £f(—B

O B R Ą C Z K 8
Ś L U B K E ,

pierścionki, kolczyki 
(¿^arancia za złoto), 

zegary, zegarki, dewizki, 
najtaniej spr*eda,e

J a s i  P l a c e k
u l. Bp7.»ziAB!(» 10.

Kupuje b ylanty, złote i 
srebrne wyroby, oraz
platery.Przyjmuje wszel
kie reperacje w z&kr2 ;
zegarmistrzostwa webu- 

dzące.

Potrzebni
chłopcy

do roznoszenia ga
z e t  zgłaszać siq
z  liaucla do s rfr :-i■

nistracji „P ra c a “ .

uli'i nJŁ w a 'ç iz le ,  bu  w i leazkc* 
r ru  p ryw atuam , r e i ’tk l  I od  *ztu* 
kl m  mekk!» ubrania  faorykl l.eo- 
u a r i i^  ł innycii.  t z o w ic ty ,  k o r iy ,  
w e łna  na  damsUIc ko=tj my. $j ó- 
dclczhl I bluz !. c t> m ir a  b if ł . i  I 
k o lo ro w a ,  b a ly t ty .  b i a t e  tow ary ,  
■płóoenka n a  v r u p y ,  p ściel,  
s i  lówk*. la i ty n g ,  aka.imit, towar 
na ręczniki 1 ś i i e r d ,  ca g i,  g ra 
n a tó w »  p ó tn o  or.iz mu«. Kliiń- 
sk ia^o 40 m. 10 II p iętpi fiont Z 
pcawa. W afn e  a la  kooperatyw  
1 tp ó l-k .________________ 714— 10

D nia '1. b. m, pr >t)tą. -.ł się 
plea, ra^àcl c za rn e j  ku^y, o- 

dcbtsć  r o  m ożna  na u l ;c ;  Space
r o w e j  K  10 u  b t m i a k a  za >wio* 
tem  k o iu H w .______________ <~83 — U

Fa b u a ń s - i  J ’j z o î  vagua. ł legt* 
tym. b ieb o w ą  wytioną  z u- 

c ąS'Kti " a  <• osób.
j£> ła

kart} ra<Jdu;:tfwą, wydanyHciena Koryuowsi.a 
k ir t}  m>Jdu.':tiWi 

w kanî larji peraf.alnej ś'.v. Krzy-
* y da 
, Krz  
873-5

K k * .  o w o - c t w w i z c n a  j a a t . . u s p i a —  

ja t równic* s p r z e d a ł  piwa. 
Snladanl*. o b i a d r  od 12 <lo 3 go
dziny. Kolacjo. Ceny ooisdówod 
8 do 15 u.irek. Przyjmuje się 
*UJvch $t-oło^nlków. Pabrycz .a 
W; 2 ró < K lń<:'' 'e '0 875—ft 
t ?  w i t t o *  ł tż  U c i s z ę  J2Z(.f Z»U:i* 

bił paszport pol»v) wydn. w 
Ło• lii. Killń H f?» l i i  88>? 
TiŁ<y-ocka Marja z ^^ub  k  pa» - 
fci® pott nleml&cki, wydjny ^  
Ł j i), Kll ń ^rgO 91. ge -3 
■Jp-in n V>»ineiiu ^jgutii legi' 

tyraację chlebowy, wydany * 
f.kręgn na 2 óao!».______  _
^ .c L u s -il J;'z.{ ziiublł dw*

• aainorfy, TOtyjł'<l ) niemlaC'
l \vv w Tiiiti r. i?l2*S

Ttocu>no w drukami .Praca“ Przejazd a. Redaktor odpowiedzialny LUDWIK WASZKIEWICZ

ałt««jitiennoś4 t b rak  jarliw oiiei w  speł
nianiu obowiązków, a w dowód tego 
przy toczy ł rzekom o bezpraw na egzekwo- 
wanio u  niego drugiej ra ty  podatku  
m ieszkaniowego za role 1018 i za cały 
rok  1919.

W  imi«ł słuszności prosw j o um iesz
czanie na łam ach pism a Szanownego P a 
n i  w yjaśnienia mego, z którego powziąć 
można, ts  nadużyć ze strony  Skarbowo- 
ści nio popełniono.

A więc: P a a  D ąbrow ski ta l i  sio, 
fte pomimo zm iany m ieszkania przez £o- 
iiij jego w oiągu roku  1918 ściągnął od

. P R A C A * -

niej Zarząd Skarbow y zaległą d rugą  r a 
tą  podatku  m ieszkaniowego za ten rok. 
O tć t nieznanym  był Panu  Dąb; owskiemu 
fak t, te  podatek  m ierzy się  w edług m ie
szkania  jak ie  zajm uje się w dn iu  15-go 
styczn ia  roku podatkow ego, a  wszelkie 
zm iany m ieszkania w  oiągu roku  na  
w iększe lub  m niejsze, a naw et w yjazd 
do m iejscowości, gdzie podatku  m iesz
kaniowego niem a, w pływ u na opłatę po
d a tk u  za odnośny rok  nie m aja.

Również za rok 1919 zupełnie p ra 
widłowo wymierzono podatek  z m iesz
kan ia  pana  Dąbrowskiego, k tó ry  w edług

59 mnrea i0 î0

z o z n a n ia  w ła ś c ic ie la  dom u z a jm o w a ł vr 
d n iu  15 stycznia 1919 r. jeden pokój z 
kuchnią. P odatek  ten  w ratach  przepi
sanych  nie został uiszczony, zatem  m u
siano go przym usow o ś o ią g n ą ć  z kosz
tam i sekw estru  i odsetkam i zwłoki.

M ylnem Jest w reszcie zapatryw anie, 
jakoby  m ieszkania jednoizbowe od po
da tku  m ieszkaniowego by ły  wolne. Obo
w iązujące w  tei m ierze dotychczas, roz
porządzenia byłego G enerał-G ubernator- 
stw a W arszaw skiego takiego w yjątku  
nie znają.

M iarodajną Jest okoliczność, czy

u*

w artość kom orniana m ieszkania w d o łl 
!S stycznia rek u  podatkowego dochodzi 
do kw oty, od którą) w ym ierza się staw»» 
k a  podatk  owa, a to  ocenia obyw ate lsk i 
Komisja W ym iarow a.

Z poważaniem  
Pilur.

Łódź, d. S m arca  1930 r.

- - . - o - .... ----------- —ą
——---- ■■■ ■■■ ■■ .W«
Redaktor naczelny

S ła n i  a la  ar L e n a r to w ic z


